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TYGODNIK JAROSŁAWSKI
pismo poświęcone sprawom społecznym, poHtycznym i ekonomicznym.

WYCHODZI W KAŻDĄ SOBOTĘ.
P R Z E D P Ł A T A  W Y N O S ! :  rocznie 5 K 20 hl., półrocznie 2 K 60 h., 

kwartalnie 1 K 30 h. — z p r z e s y ł k ą  p o c z t o w ą :  rocznie 6 
24 h , półrocznie 3 K 12 h., kwartalnie І 56 h

NUMER POJEDYNCZY KOSZTUJE 12 hal.
C E N A  O G Ł O S Z E Ń :  1 razowe ogłoszenie po 20 hl za wiersz petitowy 

lub jego miejsce. Przy wielorazowych ogłoszeniach znaczny opust. — 
Nadesłane 40 hal. od wiersza, drobne ogłoszenia po 6 hal. od słowa.

Rękopisów nie zwraca się Wydawca i odpowiedzialny redaktor: Tom asz K adlew icz ; Reklamacye wolne są od opłaty poczt

G o śc in n y  w y s tę p .
W ostatnich miesiącach zdawało się, że 

Jarosław wraca do zupełnej równowagi, za 
chwiancj chwilowo prz'z osobiste ambicye 
i anse, zdawało się, że nastąpi spokojna i ce
lowa praca w życiu społeczn m i towarzy- 
skiem m eszkańców. Nadzieje zawiodły od 
chwili, gdy się okazało, że czarny duch nie 
pó dzie do Ntemirowa i dalej będzie na swą 
modłę skrycie warcholił i gdy s ę okazało, 
że inne duchy tyłko przyczaiły się.

Stronnictwa demokratyczno - narodowego 
w Jarosławiu nie mamy, jik  nie пишу in
nych stronnictw i mieszkańcy robią sobie 
politykę od wypadku do wypidku, udwyb)- 
rów do wyk^j ^ ^ j^ d n e ^ o  kandydata do 

z dam sk im  sreb rn y m  łąi r^ijóżai 
Z nalazca zechce podać  swo, ^

; p  Spi, -1niemu tak ten " O kra
ju, o wypisaniu takch ido dw^., — ońsełna 
sztandarze, to blaga, potrz^aa ^iedrtcstkom 
i ich poplecznikom do zamydlenia oczu ogó
łowi i ułatwienia osĄgoięęja własnych celów, 
to reklama ga^eciarska, zachwalająca za pie
niądze !ub inne korzyści, towar często bar
dzo lichy lub oszukańcze procedery.

Stionnhtwa narodowo-demikratycznego w 
Jarosławu nie mamy, t)  też mepomierne 
zdziwi-nie wywołały zaproszenia imienne na 
wiec, wysłane do mteszkańców z napisem w 
nagłówku ..Stronnictwo demokratycznc-naro- 
dowe w Jarosławiu". każdymimowot! rzucał 
okiem na dolną częć zaproszenia, by s ę do
wiedz eć, kto to właściwie zaprasza.

Odczytane nazw ska pp. dóbr dzieją S ikoła 
Garthera, szwagra Ostrowskiego cnotliwego 
Piątkowskiego, zgrabnego gimnastyka Podgór
skiego ! pocies n?Ro p. Jasusia Zelińskiego, 
wyjaśniły rzecz odrazu. Na okrasę i na przy
nętę, jako dobry szyld dano nazwiska pp.: 
dra Dietziusa i dta Grabowskiego, nie zmie
niały na korzyść wrażenia pierwszego, wtórny 
bowiem, że nazwiska dra Dietziusa nadużyli 
już nieraz wbrew jego woh, jak np. na owej 
programowej odezwie umieszczonej w lecie 
w „Sowie Polsktem", ki dy to dopiero z od
czytanej odezwy diwiedział się o niej, tak 
też i teraz uczyniono, a co do p. dra Gra
bowskiego, to czy cnce, czy me chce, nie 
może niekiedy nie dać swej firmy.

Tylko okoliczności, że nie kto inny tylbo 
dr. Di tzius przewodniczył, należy przypisać 
że głosu n e  z bierali ludzie, aby we właśc- 
wem świetle przedstawić robotę wszechpolską 
i ra?ące sprzeczności w pogląda-h referen
tów.

G'ôwnym predsębiorcom gościnnego wy
stępu posłów do rady państwa, zaliczających 
się do stronnictwa demokratyczno narodowe
go, był zdaje się szwagier-profesor Ostrowski 
Okres wiecu przed jego rozpoc ęciem, spra
wiał mu niejeden zawód. Najpierw zatelegra
fował prof. dr. German, że nie przyt-ędzie, 
następnie telegrafowali op. posł wie dr. Bu
zek i Jaworski, że przyjadą, dopiero o g. 6 
wieczorem. Biedny konntet: Podgórski, Ostrow
ski. Piątkowski i Muidowicz Jaś (a jakże) ni 
darmo przy pociągach południowych wycze- 
kiwati pp. r osłów, na d rmo rozdzi liii po 
między siebie role. na darmo prz łaził pan 
Pcdgó ski pr ez baryerę peronu jakby na po 
pisie gimnastycznym podczas obchodu Ko- 
śctu zkowskiego, na darmo posyłali Jasia Min- 
dowicza i o fiakra, na darmo szwagier Ostrów- 
ski gotował się do przemowy powitalnej, a 
p. Jacuś Zieliński na da'mo stał z paoierem 
w ręku, aby ustuż;ć pp. posłom, gdyby za
szła potrzeba., pocąg spóźniony o godz. 1. 
przybył i pojechał dalej, żaden z mesyascy 
wszechpotskich jeszcze nie zjawił się. $znur 
kirm z us?ami i nosami pospuszczanemi na 
kwintę, pociągnęli biedacy zawiedz ni w na
dziejach do miasta. NadęsJa godzina trzecia. 
U drzwi głównych stanął jako omrpohkier 
p. Ganther. w sali pełnił funkcyę dyscyph- 
natora p. Jasio Mmdowicz, a chociaż zebrało 
się trochę chło ów, ani razu do nich tym 
razem nie odezwał się: „psiakrew chłopie, 
czego tu śmierdzisz '! Widać chłopi byli po
trzebni, i to działo się nie w miejskiej kasie 
oszczędności. Do sali wrszło trochę bteli- 
gencyi, odrobina mieszczan, trochę chłopów, 
kilku żydów i jeden rusin. Wszyscy ciekami 
widzieć ua owe czasy posłów i usłyszeć jak 
t"ż posłowie mówią. Przedewszystkiem kłopot 
sprawiało komitetowi wiecowemu, jak wy
pełni-. czas od В do 6 godziny, bo wiec mu
siał się zacząć o 8-е ej, wczas przyjechał tyl
ko poseł dr. Battaglia, inni mieli przybyć 
dopiero na 6-tą.

I aby nie dopuść ć do żadnej dyskasyi rada 
w radę ubrano p. Battaglęwrolę Sk łyszew- 
skiego i p. Battągłia miał nieprzerwanie prze
mawiać od godziny В aż do 6 porozumiano 
się atoli z przowodniczącym, ażeby, jak bę
dzie uważał, z ruchów dołoych kończyn ciała 
p Battagii', że koniecznie trzeba wiec na 
kilka minut przerwać, me omieszkał tego, 
dla uchronienia p. Battaglii od moż iwego 
wypadku wczas uczynić.

W tej mierze nie chciano naśladować upo
ru marszałka k-ajowegohr. Badeniego, który 
om 1 nie przyprawił posła Skołyszewskiego 
o chorobę pęcherza.

Punktuałnie o godzinie B. zagaił poseł dr. 
Dietzius, jako gospodarz miasta, zebranie

wiecowe, poczem na wniosek dra Grabow
skiego wybrano przewodniczącym pana dra 
Dietziusa, a ten powołał na sekretarzy umie
jącego także stenografować p. Jacusia Zieliń
skiego i pełnego cnoty p. Piątkowskiego.

Ponieważ na pierwszem miejscu programu 
umieszczony referat posła dra Ludomiia Ger- 
mana o stanie politycznym narodu polskiego 
w obecnej dobie odpadł z powodu nieprzy
bycia referenta, przeto pierwszy zabrał głos 
poseł dr. Roger Battaglia na temat dzisiej
szego stanu ekonomicznego i społecznego na
rodu polskiego. Mówił gładko, potoczyście, ze 
swadą, jednem słowem pięknie, ale... ale.., 
ale.. bez głębszej treści. Być może, iż rozło
żenie tematu na czas trzygodzinnej mowy., 
wpłynęło niekorzystnie na osnowę, dość, że 
mowa nie wywarła żadnego wrażenia, nie- 
słyszeliśmy z ust dra Batt glii niczego no
wego, ani pomysłowego, o czemby obecni w 
sali już nie wiedzieli. Now ścią były tylko 
zapatrywania p. Battaglii, że przemysł nafto
wy jest przemysłem biernym i chłonie więcej 
pieniędzy, jak przynosi dochodów. Żydom za
rzucił, że zanadto rozwelmożnili się i przy
znał, że zwalcza szlachtę i socyalistów.

Dla inteligencji mowa p Bittagoi była ja
koby piękni e spalonym protechnicnym młyn
kiem, który wciąż kręci s ę  około swej osi 
w kółko, sypie iskrami'w tej samej chwili 
g snącemi i oprócz szumu i podrażnienia oka 
niczego po sobie nie pozostawia. Dia miesz
czan był ' więc przemówienie dra Battaglii 
obrazem ładnie zaramowanej blagi, — a dla 
włościan?

Pytał śmy się wielu, co mówił p. Battaglia. 
Otrzymatiśmy odpowiedź tęsamą, jaką dała 
owa baba po kazaniu kościelnem: „Ksiondz 
probo?c sieli nie mówili, ali dalibuk nie wim 
o cym".

Przemówienie p. Battaglii było wierną od
bitką całego stronnictwa narodowo-demokra- 
tycznego. Nikt nie wie czego chcą, w czem 
leży ich program i nikt z niedzielnego wiecu 
o tem się nie dowiedział. Go był tedy za cel 
wiecu, także nikt nie wie, chyba, że celem, 
tym było zaprezentowanie publiczne kilku 
posłów, na gościnnym występie, bo nawet 
jedna z osób podpisanych na zaproszeniu 
zapytana o cel wiecu, odrzekła, że nie wie, 
w jakiej myśli wiec zwołano.

Po godz. 5-tej, ze względów zdrowotnych 
przerwano tok wiecowania. Zapadał mrok 
! wie!u włościan opuściło salę, aby wracać 
do domu, -także wielu innych obecnych po
stąpiło tak samo. W sali grubo się przerze
dziło.

Komik^wiecowy zoryentowal się, że pierwsza 
część Wiecu zawiodła, a w szczególności co 
chłopów' na których, zdaje się, tym wiecem
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chciano pułapkę nastawić. Gdy więc około ' 
godziny 6 przwieziono z kolei dra Buzeka i 
p. Zamorskiego, zwrócił się komik wiecowy 
doń z prośbą, aby swój referat o organizacyi 
pracy narodowej zmienił i poświęcił wyłącz
nie włością om swe przemówienie.

W drugiej połowie wiecu udzielił przewo
dniczący najpierw głosu p. dr. Buzekowi, 
który nie był wymienionym w programie. 
P. dra Buzeka nie znają Jarosławiacy, ani 
okolica, przeto nie mamy powodu żadnego 
do stosunków z nim pomnych, konńdencyo- 
nałnych i nawet nie przypuszczamy, żeby 
miał zamiar uchybienia pubłiczności. Mógł 
lekceważyć sobie tylko członków komitetu, 
Na tę uwagę naprowadziło nas, że p. dr. 
Buzek przybył na publiczne zebranie w zwy
kłej spacerowej marynarce, ciągle wtykał ręce 
w kieszenie pantalonów i takie miał ruchy, 
jakby miał przed sobą ludzi, o których się 
nie stoi, miejskich kołtunów, i że można w
0 hec nich zachowywać s ę byle jak. Pan dr. 
Buzek był tutaj gościem i gościowi dużo się 
przebacza, — public mość ma jednak prawo 
wymagać od gościa, aby przestrzegał form 
przyjętych w życiu towarzyszem, nawet wśród 
lepszych narodowych demokratów. P. dr. Bu
zek mówcą nie jest i rozum jego tylko z wiel
ką trudu ością przedostaje s ę ustami na ze 
wuątrz i w danym razie mimo to, przemó
wienie jego można ordynować jako skuteczny
1 mezawodny emetyk.

To też znudził, już i tak umęczonych złu- 
chaczy, że połowa zdrzemnęła się, druga po
łowa ziewała, a jeśli nie pozostawiono go 
samego z preaydyum i komikiem wtecowym, 
w sali, zawdzięczyć ma okoliczności, iż cze 
kano na przemówienie prof. Zamorskiego, 
byłegi ucznia gimnazyum jarosławskiego.

P. dr. Buzek rozwodził się dużo nad swoim 
poronionym katastrem narodowym, przestrze 
gał żydów przed rusinami, podał, że pisarze 
gminni nie umieją різас (łucuo a non lucendo 
przyp Red.) występował przeciw mandatom 
wiryłistycznym, wywodził, że cztery piąte czę
ści wyborców są chłopi, i że chłopom należy 
się cztery piąte mandatów do Parlamentu i 
oo Sejmu, że do Sejmu musi być zmieniona 
drdynacya wyborcza, na taką jaką wprowa
dzono dla Rady Państwa.

Członkowie komika wiecowego, zatrzymy 
wali u wejścia wychodzących, aby sala nie 
opustuszała, zachęcając, że warto posłuchać 
prof, Zamorskiego. W tym jednym kierunku 
miał komitet racyę. Prof. Zamorskiego warto 
było słuchać, słyszeć i dużo z tego co mó
wił, wziąć na prawdę do duszy i serca. Może 
co do strony wewnętrznej, zarzucić można 
p. Zamorskiemu, źe zanadto pozuje drama
tyzuje i afektuje. To są usterki podmiotowe 
dotyczące sposobu, ale nie izeczy samej Pomi
nąć również nie możemy, że w zapale ora- 
towskim często gęsto p. Zamorski przeholuje, 
jak to np. miało miejsce, gdy rzekł z ogro
mną emiazą, że  j e s t  w s z e c h p o l a k i e m ,  
ä j e ż e l i  d z i a ł a l n o ś ć  ws z e c h p o l a k ó w 
n a z y w a j ą  ł a j d a c t w e m ,  on t a k ż e  
j e s t  ł a j d a k i e m .  Na to obecny rusin za
wołał : Brawo ! to prawda ! poczem posypały 
się oklaski, jako objaw, zupełnie czego in
nego, jak miał na myśli p. mówca...

Wiele zdań i zapatrywań i wskazówek p. 
Zamorskiego szczególnie co do fałszywej de- 
mokracyi społeczeństwa, co do sposobu po
stępowania z ludźmi, było tak, jakby, żywcem 
Wykrojonych ze stosunków jarosławsk ch so- 
koisko-profesorskich. Najzupełniej te same 
poglądy wypowiadaliśmy niejednokrotnie, a 
za to ciskano obelgami i kamienowano. W 
niedzielę menerzy sokolsko-profesorsćy usły
szeli zarzuty, niemal naszymi wyrazami, z 
ust gościa, z ust profesora Zamorskiego, 
który zdrowo i racyonalnie zapatruje się na

idee i cele sokolstwo, jako ostoję narodową, 
a nie jako zasklepione gniazdo dla kilku osób 
lub rodzin. „Buduje się gmachy i po za tern 
nic nie działa mówił p. Zamorski, odstręcza 
się zamiast przyciągać, urządza zabawy, 
przedstawienia, przemienia Sokolstwo w To
warzystwa kasynowe i zairaca ducha narodu. 
Jeżeli wszechpolacy prawią o wymianie móz
gów politycznych, to powinni zacząć od swo
ich adherentów, och, gdyby prof. Zamorski 
zdołał i potrafił wymienić mózgi, przynaj
mniej tym, którzy go do Jarosławia zapro
sili, a niezawodn e oddałby bardzo dużą u- 
sługę społeczeństwu. Żeby tak mjżna było 
wiele zdań i wytknięć trafnych ułożyć w 
strzykawkę Pravetza i wstrzyknąć naszym 
menerom sokolsko-profesorskim...

Pt of. Zamorski poświęcił swą przemowę 
głównie włościanom i wykazywał! nieodpo- 
wiedne postępowanie z ludem, tak urzędni
ków, jak obywatelstwa, którzy jesczcze ciągle 
uważają s ermiężnych, nie za ludzi równych, 
lecz za stworzenia pośrednie pomiędzy czło
wiek em a zwierzęcem. Pomiata się chłopem, 
poniża g ', odtrąca od siebie, i dopiero ściska 
nm dłoń, gdy nadchodzą wybory, gdy się 
chłopa potrzebuje. Chłopi byli w elce zado 
woleni ze słów p. Zamorskiego, który im o- 
brazował ich codzienne życie.

Sama kwestya, czy to co p. Zamorski mó
wił chłopu, chociaż było prawdą — było 
zirowym pokarmem dla dus'j chłopskiej, czy 
po słowach p. Zamorskiego chłopi nie wró
cili do domu jeszcze bardziej rozgoryczeni, 
bard iej podnieceni i pobudzeni przeciw in- 
telegencyi, dworom i plebaniom. W tych 
rzeczach potrzeba być bardzo ostrożnym, 
ażeby nie rozdmuchiwać tlejącego zarzewia, 
bo nikt nie wie ю nam jutro przynieść 
może..

Prof. Zamorski gromił rusinów, iż wybie
rali adwokatów, profesorów, a nie chłopów, 
i chłopów zachęcał, aby na przyszłość wy* 
bierali tych chłopów. (Go wtedy będzie z p. 
Zamorskim przyp. Red.)

Po p. Zamorskim przemówił jeszcze p. 
Gruszka z Radymna, akademik i bardzo 
śłusznie wytknął komikowi wiecowemu ogra
niczenie zaproszeń na wiec tyłko do garstki 
zaufanych i wybranych, tak, że w sali nie 
ma, ani jednego robotnika, ani włościan nie 
sprowadzonych umyślnie przez komitet. Wyt
knął również postępowanie wszechpolaków 
w Kole polskiem, gdzie im idzie nie o zasa
dy lecz o posady i spadek po Abrahimowi- 
czu i Dzieduszyckim.

P. Gruszce odpowiedział sprawozdawca 
Słowa polskiego p. Ricga i wiec zakończon ! 
rezolucyę postawioną przez p. Gruszkę za u- 
trzymaniem polskiego charakteru uniwersy
tetu lwowskiego, tym sposobem dzięki p. 
Gruszce, wiec przynajmniej coś uchwaitł, bo 
inac èj byliby się do reszty rozeszli bez ni
czego. Wiec zakończył się o godzinie 9 
wieczorem.

Kłopot ma tylko komik wiecowy pocieszny 
bo p. Jacuś Zieliński, który podjął się ste
nografować wszystkie przemówienia i istotnie 
cały cza з tak gorliwie stenoerafował, aż się 
z niego naokoło lało, iecz cóż, kiedy tego co 
nastenegrafował, sam nawet odczytać nie 
umie.. Tak w i c cały gościnny występ pp. 
posłów zrobił na ogół rzecz biorąc witlką 
klapę.

Wiec przeminął bez żadn go wrażenia, a 
nawet większość ludności nie wiedziała, że 
wiec się odbywa i dziś już nikt nawet o 
wiecu nie wspomina.

Dla narodowo - demokratów Jarosław nie 
jest i nie będzie glebą urodzajną. Mieszczanie 
i chłopi mają swoje zdame, swoje zdrowe 
zapatrywanie, swoj^ trafne pojęcie o demo- 
kratyzmie i nie pójdą na pasku pp. wsz ch-

polak< m. Szkoda czasu i zaprósz ń. Wszystkie 
narodowości, strony i wyznania, będą ze so- 

tutaj żyły nadał w zgodzie i jedności...
________________________________

KRONIKA.
Arcyksiążę Ferdynand, następca tronu przy

był z małżonką 7 b. m. do Łańcuta na kil- 
kunastodniowe polowanie.

f  Władysława z Dębrows ich Niezabitowska,
wdowa po Heronimie Michale, członku Rzą
du narodowego w r. 1868, córka Juliana Dą- 
brówskiego, oficera wojsk polskich z r. 1880, 
zmarła w Jarosławiu. Brała ona żywy udział 
przy boku ś. p. swego męża w wypadkach 
r. i 868 w Warszawie.

Osób Ste Burmistrz dr Adolf Dietzius wy
jechał w poniedziałek do Wiednia z powro
tem do prac parlamentarnych. — Pan Na
miestnik zamianował podoRcera rachunko
wego I. klasy 90 pp. Wilhelma Sacka, kan
celistą Namiestnictwa.

Z wojska. Starszym lekarzem sztabowym
I. klasy mianowany starszy lekarz sztabowy
II. klasy dr Jarosław Hrach, naczelny lekarz 
załogi w Jarosławiu z równoczesnem miano
waniem dowódcą szpitala wojskowego w The- 
resiensztadzie.

Starszymi lekarzami sztabowymi II. klasy 
mianowani lekarze sztabowi: dr Tadeusz Za- 
pałowicz wraz z nominacyą na naczelnego 
lekarza załogi w Jarosławiu.

Lekarzem sztabowym mianowany lekarz 
pułkowy I. kl. dr Stefan Kuryłowicz 2 p. drag. 
w Jarosławiu zarazem mianowany naczelnym 
lekarzem załogi tamże pułkownik 10 p. p. 
Aloizy Vacek został zamianowany komen
dantem 22 pp.

S trej/ kucharek. Wiadomość ta brzmi cał
kiem po — amerykańsku, pochodzi jednak 
z Brodów. Emancypantki tamtejsze bynaj
mniej nie &%s Mews brodzkie, lecz mistrzynie 
rondla i warzechy zapowiadają strejk, w celu 
wywalczenia wyższego wynagrodzenia i swo
body zupełnej w niedzielę i święta... Natu
ralnie!

Wieczorek z tańcami urządza wydział bur
sy ruskiej im. św. Onufrego dnia 18 listopa
da br. w sali * Sokoła*.

Rada szkoina krajowa wyłączyła gminę 
Rozbórz długi z zakresu szkolnego w Rozbo- 
rzu okrągłym i zorganizowała osobną 1 kl. 
szkołę w Rozborzu długim.

Lisia służbowa powołanych na urząd sę
dziów przysięgłych podczas 4 kadencyi sądu 
przysięgłych przy c. k. sądzie obwodowym 
w Przemyślu dnia 18 listopada 1907 r. się 
rozpoczynającej.

Przysięgli główni: Aberdam Jakób, Antmann 
Chaim, Blatt Henryk, Biaustein Jossel, Budzi- 
cki, Jan, Gzerlunczakiewicz Tadeusz, Czarto
ryski ks. Witołd, Dawidowicz Ignacy, Dama
szko Piotr, Eberwein Filip, Fryjewicz Józef, 
Gilewicz Tymko, Górski Marcin, Grossmüller 
Jan, Henchen Władysław, Hutter Herman, 
Jarzenowski Józef, Janiczek Leon, Jung Fran
ciszek, Keiper Filip, Kuźniarski Julian, Kusiba 
Eugeniusz, Kwieciński Franciszek, Landau 
Mojżesz Dawid, Łastowiecki Bronisław, Ma- 
ciałek Tomasz, Midyło Jędrzej, Mikołyk Mi
chał, Müller Henryk, Müiler Chrystian, Nycz 
Roman, Orzechowicz Bolesław, Parnas Oskar, 
Pachter Paweł, Schnerch Józef, Zalasiński 
Stanisław.

Przysięgli zastępcy: Abeies Phöbus, Bern
stein Szymon, Grossman Leisor, Gruber Fry
deryk dr, Łobaza Jan, Nord Marek, dr, Ro- 
binsohn Kłemens, StyR Józef, Walz Julian.

Un wersytet iwowski urządza w listopadzie 
i grudniu br. w Jarosławiu następujące po
wszechne wykłady uniwersyteckie: 1. Nie
dziela 10 listopada: Prof. Uniw. dr J. Za-

FahriitfH firmv S СМЯВШ dostawca Dworu w Jarosławiu dostarczyła Szpitalowi dla dzieci im. św. ZoRi we Lwowie mączkę
! a U ! J M  HHMJ Ot UUnUUL swojego wyrobu dla przedsięwzięcia odpowiednich doświadczeń. — Mączkę tę o chemicznym składzie mą
czek zawierających mleko podawałem przebywającym w Szpitalu św. ZoRi i przekonałem się że m ą c z k ą  wyrobu fabryki p. GURGULA, 
chętnie spożywaną przez dzieci, uzyskać można zupełnie te same wyniki, jak innemi tego rodzaju przetworami, dlatego też p o l e c a m  
mączkę tę jako wyi-ób krajowy w tych przypadkach w których wskazanym jest podawanie mączek tego rodzaju.

Lwów, 15-go kwietnia 190/
D r . J a n  R a c z y ń s k a

prof, chorób dzieci w Uniwersytecie lwowskim i Dyrektorszpitaia dia dzieci im św. ZoSi
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krzew ski: O telefonach (z doświadczeniami)—
Niedziela 17 listopada: Profesor gimn. K. 

Missona: 0  *Weselu*, Wyspiańskiego — 8. 
Niedziela 24 listopada: Doc. Uniw. dr E. Bier
nacki: Co i jak jeść należy? — 4. Niedziela 
1 grudnia: Prof, szkoły real. J. Paczowski: 
Zjawiska hzykalne w świetle elektronów 
(z doświadczeniami) — 5. Niedziela 8 gru
dnia: Prol. gimn. J. Kantor: Twórczość Sło
wackiego — 6. Niedziela 15 grudnia: Prof, 
szkoły real. M. Gonet: Rozwój konstytucyi 
auslryackiej od r. 1848. — Wykłady odby
wać się będą w sah ^Gwiazdy*. — Początek
0 godz. 4 popołudniu. — Wstęp dozwolony 
wszystkim prócz młodzieży szkół ludowych. 
Opłata za jeden wykład 10 hal. Za sześć 
wykładów 40 hal. Bilety nabywa się przed 
wykładami w Gwieździe nad kwadrans przed 
rozpoczęciem.

Wydział miejscowy zdecydował się na salę 
-Gwiazdy, ponieważ może pomieścić większą 
liczbę słuchaczów. Biedniejszej młodzieży 
szkół średnich i rękodzielniczej udzielono pe
wnej liczby biletów bezpłatnie.

Prelegent dr Ignacy Zakrzewski jest pro
fesorem hzyki w uniwersytecie lwowskim, 
a był przez przeciąg ubiegłych lat trzech 
prezesem Zarządu * Powszechnych wykładów 
uniwersyteckich* we Lwowie. Jego miejsce 
zajął obecn e prof, dr Roszkowski. Pierwszy 
wykład poprzedzi przemowa inauguracyjna 
dyrektora gimnazyum p. Ignacego Rychlika.

Fabrykanta anołków  WKońkowcach, pod 
Przemyślem, żandarmerya wykryła, że Ma- 
rya Dłubończyk zajmowała się wychowaniem 
niemowląt w ten sposób, że oddane jej 
w opiekę dzieci marły, głodzone i katowane 
bez litości. Bewizya wykryła u Dłubończyko- 
wej trzynaścioro niemowląt zbiedzonych i wy
chudzonych. *Fabrykantkę aniołków* areszto
wano, wytaczając śledztwo, celem ustalenia 
rozmiarów jej winy.

Krwawy czyn sza!eńca. W Sztutgardzie za
mordował budowniczy Chrystyan Raith swoją 
żonę, kochankę, troje dzieci, a następnie sie
bie samego.

Podwyższenie gaż Na posiedzeniu Izby 
posłów uczynili pp. Steiner i tow. dwa wnio
ski nagłe. Pierwszy wniosek odnosi się do 
sprawy uregulowania gaż oficerskich, pod
wyższenia żołdu dla żołnierzy. Wnioskoda
wcy wzywają Rząd, aby natychmiast z p. 
Ministrem wojny i p. Ministrem wspólnego 
skarbu rozpoczął rokowania celem przedło
żenia odpowiednich ustaw najbliższym Dele- 
gacyom. Drugi wnio ek nagły domaga się 
zorganizowania pomocy dla rodzin rezerwi
stów, powołanych na ćwiczenia wojskowe.

Oskarżeni o zamordowanie rodziny żydo
wskiej w Tuligłowach. pod Sądową Wisznią, 
staną przed trybunałem przemyskim !8 bm. 
Oskarżeni są: Piotr Czabak, (herszt bandy), 
Marya Czabak, jego matka, Teodor Tyszyk
1 Stefan Gałuszka, który znajduje się obecnie 
w szpitalu więziennym, gdyż zdradza objawy 
choroby umysłowej. Przeciw podejrzanym 
o współudział w morders wie Annie Czabak 
zam. Pawbszyn, Wawrzyńcowi Tuszkiewicz, 
Janowi Werdeńko i Joseiowi Steinbruch za
stanowiono śledztwo. Steinbruch wystąpi te
raz w roli głównego świadka dowodowego, 
bo krytycznej nocy spał w karczmie i ró
wnież został obrabowanym

koncert. We wtorek 19 b. m. odbędzie się 
w sali * Sokoła* koncert p. Franciszka On- 
driczka, skrzypka światowej sławy.

Koncert muzyki 10 pp. odbędzie się w nie
dzielę 10 b. m.

Wygrał na loteryi liczbowej suhjek: z ma
gazynu imperial* terno na sumę 2400 kor.

Z obawy przed włamaniem i obrabowa
niem, zaprowadzono koło urzędu podatko
wego podwójny posterunek wojskowy.

Kurs praktyczny weterynaryjny odbył się 
w budynku korporacyi przemysłowych od 
21—28 października br. Udział w nim wzięło 
80 osób, włościan z wsi poblizkich. W dniu 
29 października zakończono uroczyście kurs 
nauki. Kursowi przewodniczył p. Jerzy Tor
nau, sekretarzem był p. Józef Dąbrowski, 
nauk udzielali pp. weterynarze powiatowi 
Fritz z Przemyśla i Miziura z Jarosławia.

Wie!e p mieszkań stoi próżnych. Są pró
żne także w kamienicy p. Zielińskiego. Pan 
Zieliński ma na wszystko sposób i aby prę
dzej wynająć, zdziera kartki sąsiadom z mu
rów 1 bram. Co to za głowa, co to za ro
zum...

Obwieszczenie.
Niniejszem mamy zaszczyt zaprosić P. T. 

członków na nadzwyczajne walne zgroma
dzenie, które się odbędzie dnia 12 listodada 
1907 o godz. 4 popołudniu w lokalu stow, 
z następującym porządkiem dziennym:

I. Zagajenie; II. Odczytanie sprawozdania 
lustratora Związku stow, zarób, i gospdar. we 
Lwowie; III. Zmiana statutu; IV. Wystąpienie 
z Powszech. związku stow, zarób, i gosp. we 
Lwowie i przystąpienie do Związku stow, zarób, 
i gosp. we Lwowie; V. Wnioski członków.

Z poważaniem
Oyrettcya Iow. zaliczkowega i oszczędności w Jarosławiu

stow , z a re je s tr .  z ogran . poręką.

ДГ. K rieger /.  KeicA

S. E L L E N B E R G
w Jarosław і в, Trzeciego Maja

zastępca firmy

D. BERL we WIEDNIU
poleca: węgiel kamienny z Kopalń 
górno-slązkich i Krółestwa polskiego. 
Ceny kopalniane. Zamówienia niżej 
wagonu 10.000 kg. nie przyjmuje się.

Bezpośrednie pouczenie niemiecktemi
pccztowemi i pcćdesznem! okrętami.

P rz e w ó z  podróżnych
do w szystk ich  części św ia ta .

Hamburg-Ńewyork
łnm burg-Prazylia 
Hamburg-La Piata. 
L unbnrg-Kanatia 

H an'

Hambnrg-Mexyka 
Hn::' rrg-Kcba 
i r ;  r;-A:jaW sc!:cć;::a

P ierw szorzędne o k rę ty

w  m iędzypokładzie  dla  
w ychodźców .

Umiarkowane ceny; dobre i zupełne 
utrzmanie podczas trwania całej podróży.
Dia wychodźców mojżeszowego wyznania

Hamburg-Amerika Linie,
A bteiłung P ersonenverkehr, Ham burg.

Jeneralny zastępca dla Galicyi:
У Ї З Н ім у і  r ,  T ^w ó w .
1573

U r o d e e h a  9 5

Baczność! Proszę czytac! Baczność!

Shw ańsii sok ziołowy
Oporządzony z najlepszych ziół górskich i 
działa z najpewniejszym skutkiem szczególnie 
w zastarzałym kaszlu, bólach piersi, chrypce 
zaflegmieniu, aięźok unddechu (Astma) kata

rze krtani i płuc itd. itd.

Znakomite działanie.
N iezawodny skutek.

Cena: 2 Daszki kor., 3*40, 3 Daszki kor., 5.80. 
franko do każdej poczty za zaliczką lub za 
przysłaniem wpierw należytości. Mniej jak 2. 

Daszki nie posyła się.

Proszę zamawiać tylko bezpośrednio w

Aptece „Pot! złotym Orłem"
w D a k ra c  N r. 153 (S law onja).

Dzieci rozwijające się przytem znakomieie nie cietpią na zaburzenia traw enia.
Wybitnie uznana w biegunce, nieżycie kiszek, rozwoinienin i .t p.

Polecana przez tysiące 'ekarzy w kraju i zagranicą.
Najlepsze pożywienie dla .dzieci zdrowych 1 chorych na żołądek.

Do nabycia w aptekach t składach aptecznych.
Fabrik diät. Nährmittel R. KUFEKE, Wien t., und Bergedorł-Hamburg.
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Najgorętszem życzeniem jest każdej młodej matki, wydać aa świat dziecię, którego delikatne ciało byłoby bez skazy 
i wady, które byłoby silne i zdrowe. Jakżeż gorzkiej atoli doznaje boleści, jeżeli nie ma 
zdolności, by swe dziecię mogła karmić sama! O ileż stosunkowo łatwiej jest yychowań 
dziecię przy piersi matki, niż mlekiem krowiem, którego nawet wtedy, gdy się jest w moż

ności ponieść największe ońary, zwłaszcza w wielkim mieście tylko nadzwyczaj rzadko można dostać w jednakiej zawsze jakości. A przy zmianie mle. 
ka występują u niemowlęcia zaraz choroby, biegunka i nieżyt jelit, które tak delikatną dziecinę narażają na bardzo wielkie niebezpieczeństwo życia- 
Lekarz ze względu na tak wątły ustrój małej roślinki ludzkiej ma tylko mało środków do rozporządzenia, ale w najnowszych czasach można z bałdza 
wielkim skutkiem posługiwać się przetworem, który na całym świecie cieszy się bardzo wielkiem rozpowszechnieniem i uchodzi za rzecz najlepszą 
w dziedzinie rozumnego odżywiania dzieci. Jest to K u f e k e g o  m ą c z k a  d l a  d z i e c i ,  przetwór, który obok wszystkich pierwiastków pożywnych, 

znajdujących się w pokarmie matki, zawiera też łatwo przyswoić się dające roślinne białko, przez co staje się niezmiernie pożywnym. Mączkę Kufekego 
daje się dzieciom z mlekiem krowiem, przez co ścina się ono w żołądku dziecka w małe płatki, łatwiejsze do strawienia, a wartość pożywna mleko 
staje się znacznie większa przez zawarte w mączce Kufekeno części mineralne i białkowe. Przez nie działa ta mączka szczególnie korzystnie na two
rzenie się mięśni i wzmocnienie kości. Cena mączki Kufekego jest tego rodzaju, że każda rodzina może ąię z nią zaopatrzyć, a ze względu na jej 
wyborne własności nigdzie jej też nie powinno brakować.

PAROWA PRALNIA i PRAS0WALN1A
ж р о ї у з к і с и п

J. WOJCIECHOWSKIEGO. MAGISTRA FARMACY
w Jarosławiu, plac Mickiewicza 

przyjmuje do prania i naprawiania wszelką bie 
liznę prasuje z połyskiem kołnierzyki, manszety, 

przody do koszul, koszule itd.
Pranie odbywa się bez użycia niszczących śro

dków chemicznych, po przeprowadzeniu ścisłej 
desinfekcyi bielizny i wykonywanem bywa na 
maszynach najnowszego systemu 

Celem przekonania P. T. Pubhcznośd iż 
twierdzenie, jokoby maszyny darły bieliznę jest 
błędne, wyznacza Zarząd pralni jeden dzień t. 
j. czwartek każdego tygodnia, w którym będzie 
mogła Szan. P. T. Publiczność przyglądać się 
praniu i maszynom w ruchu będącym. Persona! 
pralni obowiązany będzie z jak największą u 
przejmością objaśniać wszystkie szczegóły zwie' 
dzającej publiczności.

k o n i k o w y

B ay Runt
wyrobu Bergmana & Co. Orezno letschen a E,

doświadczony niezrównany przeciw łupieży 
jaktoteż przedwczesnemu osiwieniu i wypadaniu 
włosów, przyspiesza porost włosów i jest nad
zwyczaj wzmacniającym środkiem do naciera

nia na cierpienia reumatyczne i t. d.
Do nabycia we flaszkach po Eor. 2 — i 

K. 4'— we wszystkich aptekach, drogueryach, 
perfumeryacn oraz u fryzyerów.

*<t() СІНЄ j;C .,aC  ÓO BY... i
Tylko 5 do 7 dni, niech się uda, do za

szczytnie znanej Army

Bremen. B ah n h ofstrasse  2 9 .
Słowiańska ßrma ta udziela chętnie, odwrotnie i bez 
płatnie w mowie ojczystej każdego, wszeikie do po
dróży potrzebne wyjaśnienia i pouczenia, aby pasaże
rowie do Ameryki mogli przybyć, a pósażerów swych 
przewozi najlepszymi i najbezpieczniejszymi cesar
skimi parowcami „Kaiser Wiiheim H." „Kaiser Wiiheim 
der Grosse" „Kronprinz Wiiheim", „Kronprinzessin Ce- 
ciiie," którymi podróż przez ocean trwa tyłko 5*/g 
dni. W czasie podióży maja pasażerów e doskonały, 
zdrowy wikt i rzetelną a uprzejmą usługę. Okręty 
naszego towarzystwa są ogólnie bardzo łubiane, więc 
należy wcześniej zabezpieczyć sobie miejsce przez 
posłanie zadatku 20 K. po otrzymaniu którego po
ślemy natychmiast kartę okrętową i dokładne pou
czenie do podróży, jak prędko a tanio dostać s*ę mo
żna do jedynej słowiańskiej ßrmy.

KARESZ ! STOCK! Bremen, HahnhcMrasse 29.
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EAU DE C O L O G N E
DE BRÀZAY

N a jb a rd z ie j u lu b io n y i n u  j  d c i i  k a c n i e j  p' и y 
to a le to w y .

R rzew yższu  wszystkie inne artykuły toaletowe znane jako »< au d. 
Cologne« z powodu nad zw y czaj d e lik a tn e g o  z a p a c h u  i p ie rw 
szo rzęd n y ch  części sk ład o w y ch . — s i l ni e  w o n ie ją c ą  ! 
O rzeźw ia jąca  i w z m a c n ia ją c a  (muszkułyt. U s p o k a ja  nerw y .

We Raszkach po - - ß O ,  I - ,  2 - - ,  i 4 -- h o io n y .
Wszędzie do nabycia, gdzie niema, zwrócić się proszę dó

Bräzay , Wien ІН/2, Löw engasse  2 а.

W Kawiarni W î sławskiej
od 1-go listopada 1907 roku 

codziennie odbywać się będą

W I E L K I E
P R Z E D S T A W I E N I A
Towarzystwa artstyczno - śpiewackiego 

pod kierownictwem zaszczytnie znane
go dyrektora p. Sani Weissa.

O dobrą kuchnię i piwnicę obńcie zaopatrzoą 
i skrzętną usługę dołoży starań.

8. UND.
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Ważne dia paiących papierosy Orygiuainy list z Aleksandryi w Egipcie 5 iutego 1906. J  
twierdzam uprzejmie, źe papierki cygaretowe .Union Paper' gą 
najlepsze egipskie, całkiem wolne od gliceryny i źe tu od 29 lat 

Paląca papierosy publiczność, oddaje tym szczególne pierwszeństwo papierkom. Zioważaniem N ad/es Co.
Te cygaretowe papierki ..Union Papier" można dostać w c. k. głównej trafice.

Drukarnia Józefa Fischera w Krn'rov.


